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Dlaczego
tylko 2 na 38?

Stalowy „smok 
wytwarza dziennie 
setki wagonów 
towarów

Nowe osiągnięcia gospodarki narodowej

Znaczna poprawa zaopatrzenia

w artykuły spożywcze i tekstylne
Poważne sukcesy w akcji antyspekulacyjnej

wędlin popularnych itd. Prze® 
mysł mięsny czyni dalsze sta­
rania o podniesienie jakości 
tych wyrobów, które nie stoją 
jeszcze na wystarczającym po­
ziomie.

PEŁNE NASYCENIE RYNKU 
MIĘSEM WPŁYWA POMY­
ŚLNIE NA PORZĄDKOWANIE 
ZAOPATRZENIA W INNE AR­
TYKUŁY SPOŻYWCZE. Zna­
cznie polepszyła się podaż na­
biału, a szczególnie jaj, któ­
rych cena uległa znacznej ob­
niżce.

Od dłuższego czasu utrzymu­
je się niespotykana podaż o. 
woców, a ceny kształtują się 
znacznie niżej w porównaniu

Ku lepszej przyszłości sportu

l posietfzeoieMKooilleliiSfiilliirjiFizwel
W dniu wczorajszym w sa­

li posiedzeń w Nowym Ra­
tuszu odbyło się pierwsze 
posiedzenie nowopowstałego 
Wojewódzkiego Komitetu 
Kultury Fizycznej.

WARSZAWA (PAP). Antyspekulacyjna akcja 
władz, energiczne współdziałanie czynnika społecznego 
oraz mobilizacja szerokich mas pracowników handlu u- 
społecznionego przyniosły już pierwsze efekty w po­
staci stopniowej poprawy na rynku towarów przemy­
słowych, a przede wszystkim materiałów tekstylnych. 
'Jednocześnie w drugiej połowie bież, miesiąca na ryn­
ku artykułów spożywczych nastąpiło pełne nasycenie, a 
wzrostowi podaży towarzyszyła obniżka cen niektó­
rych artykułów.

Poprawa na rynku tekstylnym 
zaznacza się w całym kraju, 
występując ze szczególną wy® 
razistością w niektórych woje* 
wództwach. W Poznaniu 100* 
proc, wełna i wełna sukniowa 
jest w sklepach w znacznej 
ilości. Duże odprężenie nas tą® 
piło w Łodzi i Warszawie. W 
Szczecinie mimo, że nie ma 
ograniczeń w sprzedaży, ruch 
potęguję się dopiero po godz. 
16, niemniej i wieczorem po* 
daż jest dostateczna.

Nie bez wpływu na postępu? 
jącą poprawę na rynku artyku­
łów przemysłowych pozostaje 
pomyślna sytuacja w dzledzi® 
nie artykułów spożywczych. 
Decydujące znaczenie dla prze® 
łomu jaki się na tym odcinku 
dokonał, ma wielki krok na» 
przód w zakresie artykułów 
mięsnych. Rynek jest nasycony 
nie tylko w wielkich miastach, 
ale również i w mniejszych o- 
środkach oraz na wsi- Również 
zaopatrzenie w wędliny czyni 
postępy. Stale rozszerza się 
asortyment przetworów, na 
rynku ukazały się wędliny 
trwałe suche, liczne gatunki *

POZNAŃ odpowiedział na apel
pracowników Cementowni „GRODZIEC*

Jan Dziubałko i Stefan Rojek przodownicy pracy Śląskiej 
Cementowni „Grodziec" pierwsi podjęli współzawodnictwo 
l®majowe.

Na uroczystej akademii, która odbyła się w Cementowni 
przed panu dniami dwaj wymienieni przodownicy pracy po® 
woli i dobitnie zadeklarowali wysokie zobowiązania. Na ich 
apel cała załoga przystąpiła do współzawodnictwa na cześć 
międzynarodowego święta robotniczego- Stara, zahartowana 
w ruchu robotniczym załoga Cementowni wezwała jednocześnie 
wszystkich przodujących robotników kraju do pójścia w jej 
ślady.

Tak się zaczęło. Tak zaczął się ruch, którego treścią jest 
wykazanie, że 1 Maj — święto klasy robotniczej świata, bę® 
dzie dniem wzmożonej walki o pokój oraz przeglądem sił 
zmierzających do zwycięstwa pracy nad kapitałem.

W odpowiedzi na apel pracowników Cementowni Grodziec 
pierwsi do l=majowego współzawodnictwa przystąpili górnicy 
kopalni imienia Józefa Stalina w Sosnowcu i kopalni „Polska", 
a m. in. znani przodownicy pracy:' Wiktor Markiewka i Fran­
ciszek Porada.

Zobowiązania pracowników Cementowni i górników 6tano= 
wią symboliczne akty. Cement bowiem symbolizuje rozwój 
budownictwa, a węgiel rozwój naszego hutnictwa i przemysłu 
ciężkiego — najważniejszych dziedzin gospodarstwa polskiego-

Z całego kraju donoszą o zobowiązaniach 1 majowych ludzi 
pracy miast i wsi. Do współzawodnictwa przystępują masowo 
górnicy, hutnicy, murarze, kolejarze, robotnicy rolni, a nawet 
młodzież szkolna. Słowa apelu stają się czynem, konkretem, 
który przekuwa wolę robotników w cement, węgiel, stal i nos 
we gmachy.

Przedwczoraj także Poznań odpowiedział na apel pracowni’ 
ków Cementowni Grodziec. Odpowiedzieli mianowicie robot® 
nicy przodujących zakładów im: J. Stalina oraz Warsztatów 
Mechanicznych nr 12. Wśród spontanicznych oklasków robot* 
nicy obu zakładów przyjęli poważne zobowiązania, które bez? 
wątpienia zrealizowane zostaną w ciągu miesiąca- Między 
innymi robotnicy Zakładów Stalina zobowiązali 6ię wykonać 
dodatkowo nowy parowóz, wagon osobowy oraz 30 ton różno® 
rodnych odlewów. Robotnicy zakładów mechanicznych po® 
stanowili zwiększyć produkcję o dodatkową ilość wytworów 
wartości 5 milionów zł!

Tego samego dnia na apel Jana Dziubałlci i Stefana Rojka 
odpowiedzieli pracownicy 40 wielkich zakładów kraju przystę® 
pując do współzawodnictwa na cześć święta Umajowego.

W ten sposób narodził się nowy, potężny ruch współzawod® 
nictwa, w ten sposób poszczególne ogniwa tego ruchu połą® 
czyły 6ię w "wielki łańcuch wspólnego wysiłku ludności pra® 
cującej. Tym samym robotnicy Śląska, Poznania, Łodzi, War* 
szawy, Wybrzeża — miast i wsi przyłożyli nową, potężną 
icegłę na budowli światowego gmachu pokoju. Z. N.
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z rokiem ubiegłym. Wystarcza­
jące jest zaopatrzenia w ziem­
niaki, odczuwa się natomiast 
pewne braki warzyw smako­
wych.

W całym kraju wprowadza 
się kilkanaście nowych gatun­
ków chleba żytniego, powięk­
sza asortyment chleba pszenne­
go i bułek. Import ze Związku 
Radzieckiego przyniósł równie® 
poprawę na odcinku kasz.

Pomyślne połowy ryb, spo­
wodowały pokaźne zwiększenie 
dostaw do poszczególnych o« 
środków miejskich. Importowa­
ne ostatnio w dużych ilościach 
cytryny i pomarańcze sprzeda® 
wane są bez ograniczeń przez 
sklepy uspołecznione.

Ogólna poprawa sytuacji, za­
równo w artykułach przemy­
słowych, jak i w artykułacn 
spożywczych, nie zasłania 
przed Ministerstwem Handlu 
Wewnętrznego istniejących je­
szcze braków

Czynione są wysiłki w kie­
runku dalszego wzmocnienia 
detalicznej sieci handlu uspo­
łecznionego. Poziom obsługi, 
szczególnie w sklepach spożyw-

czych, wymaga zasadniczej po­
prawy. Dużą wagę przywiązuje 
się do podniesienia warunków 
sanitarnych zaopatrzenia w 
mięso, unowocześnienia rzeźni 
itp. Przedmiotem troski MHD 
jest, szybki rozwój uspołecznio® 
nych zakładów gastronomicz­
nych przy jednoczesnym usu­
waniu niedopuszczalnych bra­
ków w urządzeniach i obsłu­
dze.

Pierwsza spośród poznań­
skich zakładów pracy podjęła 
wezwanie stuosobowa załoga 
rozbudowy Nowej Elektrowni 
— „Energobudowa'*, na zebra­
niu masowym w dniu 29 III br.

Po wysłuchaniu referatu o 
znaczeniu święta 1 maja, który 
wygłosił ob. Edward Depta, 
sekretarz podstawowej organi­
zacji PZPR — Leon Schramm 
odczytał rezolucję następują­
cej treści:

„W zrozumieniu zadań, ja­
kie czekają świat pracy w 
planie 6-letnim, załoga rrE- 
nergobodowy" postanawia 
przyśpieszyć i usprawnić ich 
realizację i zobowiązuje się 
dodatkowo i przedterminowo 
zakończyć prace wraz z uru­
chomieniem kotła I, wspól­
nie z K. III. w terminie do 
dnia 1 maja br. nadrabiając 
opóźnienie wynikłe z przy­
czyn od załogi niezależnych. 
Pracownicy fizyczni zobowią­

zują się wykonać nadprogramo 
wo prace przy oczyszczeniu i 
przygotowaniu do montażu sta­
rych armatur do rurociągów

IUfotlxtd polska
weźmie czynny udział w walce 
o pokój i szczęście ludów

W czasie akademii z okazji zakończenia Światowe­
go Tygodnia Młodzieży, któia odbyła się w sali Te­
atru Polskiego w Warszawie, wysłano depeszę nastę­
pującej treści:

Do
Młodzieży leninowsko ®stalinow« 

skiego Komsomołu
Drodzy Towarzysze!
Przedstawiciele pracującej i 

uczącej się młodzieży Polski 
Ludowej zebrani na centralnej 
akademii z okazijti Światowego 
Tygodnia Młodzieży przesyłają 
Wam — braciom w kraju naj­
radośniejszej młodości — go­
rące pozdrowienia.

My, młode pokolenie Polski 
Ludowej, stajemy w pierwszej 
linii tej walki, walki o lepsze 
jutro, o pokój na całym świe® 
cie- Walce tej oddamy cały za® 
pał, całą moc naszych młodych 
serc, mózgów i rąk. Wasza 
wielka Ojczyzna, przykład

w POZNANIU
Po wysłuchaniu przemówie­

nia wiceprzewodniczącego Wo­
jewódzkiej Rady Narodowej 
ob. Kwaśniewskiego, referat na 

■ temat zadań Komitetu wygło­
sił przedstawiciel Głównego, 
Komitetu Kultury Fizycznej płk 
Szemberg.

Kolejny referat wygłosił prze­
wodniczący t Wojewódzkiego 
Komitetu KF. — Szałata.

Zebrani na I Woj. Konferen­
cji KKF wysłali depeszę do 
premiera Cyrankiewicza, Mar­
szałka Rokossowskiego i prze­
wodniczącego Głów. Kom. KF 
— posła Motyki, w której zapew­
niają, że uchwałę Biura Poli­
tycznego KC PZPR nowy Ko­
mitet wypełni całkowicie, wy­
chowując masy sportowców na 
dobrych obywateli Państwa 
Ludowego.

W skład nowego Komitetu 
W. K. K. F. powołani zostali: 
przewodniczący — Stefan 
Szałata, wiceprzewodniczący 
— Piś (ZMP), Gramza 
(ORZZ), Malinowski (ZSCh), 
Stachowiak (PZPR), sekretarz 
— Burbelka.

WARSZAWA (PAP). Na zakończenie trwającego od 21 
III Światowego Tygodnia Młodzieży na terenie kraju od­
były się dalsze wielkie wiece młodzieży manifestującej swą 
solidarność z postępową młodzieżą świata w walce o utrwa­
lenie pokoju i szczęśliwą przyszłość młodego pokolenia.

Przed młodzieżą, wypełnia­
jącą salę państwowego Teatru 
Polskiego w Warszawie pod­
czas akademii z okazji zakoń­
czenia Światowego Tygodnia 
Młodzieży widnieją umieszczo­
ne nad podium hasła: „Wszyst­
kie siły na front walki o po­
kój — na front walki o plan 
6-Ietni — Młodzieży, wspólnym

lOłumieni
w sprawie utworzenia mieszanych towarzystw akcyjnych
MOSKWA (PAP). W dniu 

27 marca br. podpisane zostały 
w Moskwie porozumienia w 
sprawie utworzenia dwóch 
mieszanych radziecko®chińskich 
towarzystw akcyjnych:

a) towarzystwa naftowego i 
bj towarzystwa metali kolo® 

rowych.
Oba towarzystwa utworzone 

zostały na zasadach parytetu i 
mają na celu popieranie roz® 
woju chińskiego przemysłu na® 
rodowego oraz wzmożenie 
współpracy gospodarczej mię* 
dzy ZSRR a Chińską Republiką 
Ludową.

Zadaniem mieszanego ras 
dziecko®chińskiego towarzy® 
stwa naftowego jest prowadzę® 
nie poszukiwań nafty, wydoby®-I
cie nafty i gazu oraz prod.uk®, pełnego 
cja przetworów naftowych na i mienia.

terenie prowincji Sinkiang w 
Chińskiej Republice Ludowej 
Zadaniem towarzystwa metali 
kolorowych jest poszukiwanie 
i wydobywanie tych metali w 
prowincji Sinkiang.

Produkcja obu wymienionych 
towarzystw będzie przypadała 
w równych częściach Związko® 
wi Radzieckiemu i Chinom. 
Również wszystkie wydatki to- 
warzystw i zyski będą dzieło® 
ne w równych częściach mię­
dzy obie strony

Zarząd towarzystw będzie 
sprawowany kolejno przez 
przedstawicieli każdej ze stron-

Oba porozumienia zawarte 
zostały na okres 30»letni.

Rokowania upłynęły w at® 
mosferze przyjaźni i w duchu 

wzajemnego porożu®

Pierwsze zobowiązanie 
robotników poznańskich 
dla uczczenia Swięła Pracy 

podjald zc£oq&, „Ziwgobudowy"
POLSKI ŚWIAT PRACY MASOWO ODPOWIADA NA A- 

PEL ZAŁOGI CEMENTOWNI „GRODZIEC" NA ŚLĄSKU, 
WZYWAJĄCY DO WZMOŻENIA PRODUKCJI DLA U- 
CZCZENIA ŚWIĘTA PRACY — 1 MAJA.

wodnych. Pracownicy placowi 
postanowili oczyścić i upo­
rządkować teren budowy i 
skład urządzeń i materiałów. 
Personel administracyjny zobo­
wiązał się do dnia 1 maja br. 
uzupełnić wszystkie zaległości 
biurowe. Ponadto personel tech­
niczny zorganizuje pracę w ten 
sposób, by wszystkie zobowią* 
zania mogły być zrealizowane.

Załoga Zakładu wezwała pra­
cowników Państwowego Przed­
siębiorstwa Budowlanego nr 4 
do wykonania budynku kotłow­
ni w terminie do 1 maja, co u- 
moiliwf rozpoczęcie montażu 
kotłów".

Rezolucja została przyjęto 
przez pracowników „Energobu- 
dowy" burzliwymi oklaskami.

Ponadto starsżyN brygadzista 
Stanisław Rok podjął zobowią­
zanie indywidualne postana­
wiając tak zorganizować pra­
cę swej brygady, aby nie zda­
rzały się opóźnienia w wyła­
dowywaniu wagonów.

Wykonanie zobowiązania 
zbiorowego i indywidualnego 
załogi „Energobudowy** przy­
niesie Państwu duże oszczędno­
ści 1 podniesie przeciętną wy­
dajność pracy o 18 proc, (wm)

Waszej bohaterskiej pracy i 
walki, wielkie osinągnięcia sta1 
linowskiego pokolenia budow­
niczych komunizmu, będzie dla 
nas źródłem siły i drogowska­
zem na drodze do zwycięstwa.

Zapewniamy Was — czoło­
wy oddział młodego pokolenia 
świata — że nie ustaniemy w 
walce o pokój i szczęście lu­
dów, godni wielkiej rewolucyj­
nej tradycji naszego narodu, 
godni Waszej najcenniejszej 
przyjaźni, godni zaufania na­
szej federacji.

Niech żyje przyjaźń i bra­
terstwo młodzieży Związku Ra­
dzieckiego i Polski Ludowej.

Niech żyje wielki wódz obo­
zu pokoju i przyjaciel walczą­
cej i pracującej młodzlery 
świata tow. Stalin!" 

4 kwietnia
Mżenie sejmu

WARSZAWA (PAP). 
Kancelarią Sejmu Ustawodaw® 
czego RP opublikowała następ 
pujące zarządzenie marszałka 
Sejmu Ustawodawczego RP:

Posiedzenie Sejmu Ustawo­
dawczego RP odbędzie się w, 
dniu 4 kwietnia 1950 r. o godz. 
10: — Marszałek Sejmu Usta­
wodawczego Wł. Kowalski.

Tragiczna 
śmierć pasażerów

GENEWA (PAP). Z Paryża 
donoszą, że koło Arcachon uległ 
katastrofie wodnopłatowiec 
wskutek eksplozji w powietrzu. 
12 osób zginęło.

Młodzież całego kraju
manifestuje niezłomną wot^ 

Menia mMoaM arzyjaioi i aoKoiu

wysiłkiem utrwalimy pokój". 
Prócz młodzieży, na akademię 
przybyli członkowie Rady Pań­
stwa z marszałkiem Sejmu 
Władysławem Kowalskim na 
czele, członkowie Rządu RP z 
premierem Józefem Cyrankie­
wiczem i Marszałkiem Polski 
Konstantym Rokossowskim na 
czele, przedstawiciele władz, or­
ganizacji politycznych i spo­
łecznych oraz dziekan korpusu 
dyplomatycznego ambasador 
ZSRR Wiktor Z. Lebiediew i 
przedstawiciele dyplomatyczni 
krajów demokracji ludowej.

Młodzież robotniczego Ślą­
ska na wielkim wiecu w Kato­
wicach zamanifestowała swą 
niezłomną wolę budowania so­
cjalizmu, utrwalenia międzyna 
rodowej przyjaźni * spotęgowa­
nia sił pokoju. ’

W Szczecinie odbył się wiel­
ki wiec młodzieży robotniczej 
i szkolnej. W czasie wiecu kil 
kunastotysięczne rzesze mło­
dzieży szczecińskiej manifesto­
wały swą solidarność ze Swia 
tową Federacją Młodzieży De­
mokratycznej, młodzieżą kra­
jów kolonialnych i masami pra 
cującymi całego świata — w 
walce o pokój.

Po wiecu, uformował się ol­
brzymi pochód młodzieży, który 
ruszył ulicami miasta w kierun­
ku hali sportowej.

We wszystkich miastach po 
wiatowych woj. łódzkiego od*

były 6ię w ramach Światowego 
Tygodnia Młodzieży uroczysto­
ści, związane z wręczeniem na­
gród zwycięskim kołom ZMP, 
hiorącym udział w II etapie 
młodzieżowego współzawodni­
ctwa pracy na wsi. Wśród 66 
nagrodzonych kół ZMP-owskich 
wiele otrzymało świetlicowe 
odbiorniki radiowe, wielotomo­
we biblioteki, sprzęt sportowy 
itp.

NIEDZIELNY
numer

przyniesie m. in.i
H, Barański

Historia „Joanny 
d'Arc" Jana Matejki

*

Eustachy Białoborski

Obserwujemy 
zaćmienie Księżyca

*

Jan Olbracht

Anna proletariuszka 
(Fragment powieści)

*
Kolumna satyry 
i humoru

*
Numer bogato ilustrowany



Masy pracujące Polski <

podejmują czyn 1-majowy
-450 dużijch zakładów pracy

odpowiedziało na apel cementowni „Grodziec"
WARSZAWA (PAP). Na apel cementowni „Gro­

dziec" masowo napływają zobowiązania produkcyjne 
z całego kraju, podejmowane dla uczczenia święta mas 
pracujących. Dnia 29 marca ponad 40 dużych zakła­
dów pracy, kopalń, hut, fabryk metalurgicznych i in­
nych fabryk, podjęło długofalowe zobowiązania pro­
dukcyjne. W dalszym ciągu przodują robotnicy Ślą­
ska.

W okręgu śląskim czyn 1- 
majowy podjęły m. in. załogi 
hut: „Kościuszko", „Pokój",
„Bankowa", metalowcy zakła­
dów „Zgoda", górnicy kopalń 
„Zabrze-Zachód", „Michał", 
„Kazimierz-Juliusz", „Radzion­
ków", „Rydułtowy", „Wieczo­
rek”, załoga elektrowni w Cho­
rzowie i w Gliwicach, zakłady 
chemiczne w Hajdukach i wie­
le innych.

Ponad 2 tys. robotników hu­
ty „Kościuszko* zgromadziło 
się na ogólnym zebraniu, aby 
czynem 1-majowym uczcić 
święto mas pracujących. M. in. 
załoga walcowni postanowiła 
wyprodukować w kwietniu po­
nad przyjęte długofalowe zo­
bowiązania — 1.500 ton wyro­
bów walcowanych. Robotnicy 
wielkich pieców postanowili 
niezależnie od długofalowych 
zobowiązań wyprodukować w 
ciągu kwietnia 500 ton surów­
ki.

W zakładach metalurgicznych 
„Zgoda" dla uczczenia Święta 
1 maja brygady i poszczególni 
robotnicy zwiększyli podjęte na 
apel Markiewki długofalowe 
zobowiązania produkcyjne. Ro­
botnik Kacperczyk zobowiązał 
się wykonywać w ciągu 3 mie­
sięcy 181 proc, normy dla u- 
czczenia 1 maja i przyjął to 
zobowiązanie jako minimum 
swej produkcji w dalszych 3 
miesiącach. Brygada Szewczy­
ka postanowiła w kwietniu 
wykonywać o 10 proc, odlewów 
więcej, aniżeli w marcu. Bry­
gada Tondery zobowiązała się

151 [unaków zasili kadry górnicze
KATOWICE (PAP). Rosnące | brygad „Służba Polsce". Wielu 

przed polskim przemysłem wę* ‘ 
glowym zadania wymagają m. 
in- nowych kadr wykwalifiko* 
wanych robotników. Zagadnie* 
nie to znajduje coraz szersze 
zrozumienie wśród młodzieży, 
a zwłaszcza wśród junaków

Pracownicy 
przemyski skórzanego 

udoskonalają 
wsiMiłzaw(Mln'clwo pracy
Z inicjatywy Zarządu Okrę­

gowego Związku Zawodowego 
Pracowników Przemysłu Skó­
rzanego w Izbie Rzemieślniczej 
odbyła się ostatnio krajowa 
narada robocza aktywu współ­
zawodnictwa pracy i dyrekto­
rów oddziałów wojewódzkich 
Centrali Skór Surowych.

Celem narady było wzmoże­
nie ruchu współzawodnictwa 
pracy wśród pracowników CSS 
przez wprowadzenie korzyst­
nych zmian w umowie zbioro­
wej i w regulaminie współza- 
wodn;ctwa. W wyniku dysku­
sji wprowadzono szereg inno­
wacji do regulaminu współza­
wodnictwa, postanowiono za­
stosować kolektywną ocenę 
wyników pracy.

Rosną 
kadry opiekunek 
dla żłóbków dziecięcych

WARSZAWA (PAP).
Wzrastająca stale ilość żłób* 
ków przyfabrycznych i tereno* 
wych wymaga intensywnego 
szkolenia nowych sił facho* 
wych. W ciągu trzech lat od 
roku 
nych 
nych przez Ministerstwo Pracy 
i Opieki Społecznej, przeszko* 
lcno 1200 kierowniczek żłób* 
ków i opiekunek dziecięcych.

Kandydaci na kursy przyj* 
moje się w w’eku od 17 — 40 
lat. Większość z nich pochodzi 
ze środowiska robotnic fabry­
cznych i pracownic Państwo* 
wvch Gospodarstw Rolnych. * i
STRONA 2
i

1946 do 1949 na specjak 
kursach, zorganizowa*

Nr 90 i.

p-odnieść produkcję odlewów z 
11 ton w marcu do 16 ton w 
kwietniu. Skrócić termin mon­
tażu szeregu maszyn postano­
wili m. in.:

W kopalni „Zabrze — Za­
chód4' rębacz Skolik zobowią­
zał się dać w kwietniu 350 
ton węgla ponad plan, rębacz 
Subert — 195 ton. Łącznie li­
czne zobowiązania, podjęte 
przez górników, dadzą dodat­
kową produkcję 2545 ton wę­
gla,
Również kopalnie wałbrzy­

skie odpowiedziały na apel Ce­
mentowni „Grodziec'4. Wśród 
licznych zobowiązań górników 
przodującej kopalni „Bolesław 
Chrobry" wysunęły się na czo­
ło brygady: Kowalskiego:
Szymczaka, Przybyły, Wiśniew­
skiego, Klińskiego. Dragana, 
Kubiaka, Budki, Kusiona i Bru­
dzińskiego. Brygady te uzyski­
wać będą 160—230 proc, normy. 
Zobowiązania poszczególnych 
brygad umożliwiły podjęcie zo­
bowiązań przez całe oddziały. 
Przoduje oddział czwarty, któ­
ry postanowił uzyskać w kwie­
tniu 130 proc, planu.

Apel cementowni „Grodziec" 
podjęli jako pierwsi na Wy­
brzeżu robotnicy Stoczni Gdań­
skiej. M. in. odlewnia stoczni 
postanowiła wykonać plan od­
cinkowy na rok 1950 już do 
dnia 1 czerwca.

Długo niemilknące oklaski wy­
wołało zobowiązanie robotni­
ków montażu, składane przez 
wielokrotnego przodownika 
pracy Makowskiego, którego 
imię nosi trzeci z kolei, rudo- 

spośród junaków, po odbyciu 
obowiązkowej służby w bryga­
dzie, wyraża chęć podjęcia pra* 
cy w przemyśle węglowym.

Ostatnio 151 junaków 53 bry* 
gady „Służba Polsce", zatrud* 
nionych w kopalni „Bobrek", 
zadeklarowało ochotniczo goto* 
wość pozostania w pracy w gór­
nictwie. W związku z tym od* 
była się w Bobrku uroczystość, 
w której — oprócz młodzieży 
53 brygady i delegacji brygad 
„SP" z terenu województwa 
śląskiego — wzięli również u* 
dział przodownicy pracy z czo* 
łowym górnikiem Wiktorem 
Markiewką na czele.

ZIELONA GÓRA i OSTRÓW
uruchomiły punkty krwiodawcze 

GORZÓW, GNIEZNO i KALISZ jeszcze nie
W nowoczesnym lecznictwie za­

gadnienie krwiodawstwa jest pro­
blemem bardzo ważnym i wyma­
gającym odpowiedniego zorgani­
zowania terenu. Krew powinna 
być dostarczana na czas ośrod­
kom i szpitalom, rozmieszczo­
nym w całym województwie. Ist­
nienie jednego Ośrodka w Pozna­
niu nie rozwiązywało dotychczas 
trudności, związanych z komuni­
kacją oraz szybkością działania. 
Postanowiono więc zorganizować 
szereg mniejszych punktów w te­
renie, które dostarczać będą 
krwiodawców d0 transfuzji bez- 
pośrednich.
Na całe województwo zapro­

jektowano 9 takich ośrodków, 
które miałyby się znajdować 
w miastach powiatowych. Cho­
dziło przede wszystkim o Go­
rzów, Zieloną Górę, Kalisz, O- 
strów Wlkp., Piłę, Gniezno i 
Konin. PCK, który zajmuje się

ZModele 
letnich. sukien 
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węglowiec. Robotnicy ci posta­
nowili wodować już 1 maja za­
planowane do spłynięcia na wo- 
dę w dniu 1 czerwca trzy stat­
ki o wyporności 660 ton każdy. 
Również robotnicy zatrudnieni 
przy wyposażeniu okrętów po­
stanowili zakończyć prace wy­
kończeniowe przy rudowęglow- 
cu, „1 Maj” nie 1 czerwca, jak 
postanowiono w zobowiązania 
długofalowym, lecz w dniu 1 
maja. Podobne zobowiązania 
podjęli robotnicy innych dzia­
łów.

Na uwagę zasługują również 
zobowiązania załogi kieleckich 
zakładów wyrobów metalo- 
v h. Wśród niezliczonych in­
dywidualnych zobowiązań, po­
dejmowanych dla uczczenia 
święta 1 maja, szczególnie wy­
różnił się tokarz Janowski, któ­
ry swój plan roczny wykona nie

Stalowy „smok" wytwarza dziennie 

seiki wagonów towarów
MOSKWA (PAP)- W roku 

1949 p zemysł radziecki rozpo­
czął seryjną produkcję kilku* 
set typów nowych maszyn i u* 
rządzeń przemysłowych. Wszysts 
kie te agregaty począwszy od 
miniaturowych, niezwykle pre* 
cyzyjnych aparatów pomiaro* 
wych i skończywszy na olbrzy* 
mich turbinach o mocy 102.000 
KM, wyprodukowanych dla 
Dnieprogesu — są wyrazem po* 
tężnych osiągnięć radzieckiej 
myśli konstruktorskiej.

Wyprodukowane w roku ub. 
w Nowokramatorsku potężne 
walcarki nie mają sobie rów* 
nych na świecie. W ciągu jed* 
nej godziny walcarka zużywa 
kilka tysięcy litrów smaru. 
Energia elektryczna, którą po* 
chłaniają jej olbrzymie motory, 
wystarczyłaby dla całkowitej 
elektryfikacji 200 wielkich kole 
chozów. Do odtransportowania 
jednak dziennej produkcji tej 
walcarki potrzeba kilka pocią* 
gów towarowych, z których 
każdy składa się z 40 wagonów-

W Nowokramatorsku rozpo* 
częto również seryjną produk* 
cję najpotężniejszych na świe* 
cie wind, przeznaczonych dla 
kopalń węgla. Windy te unoszą 
ża jednym razem 12 ton węgla 
i transportują go na powierz* 
chnię z głębokości 1300 metrów, 
z szybkością pociągu pośpiesz* 
nego. Wyprodukowana również 
w Nowokramatorsku potężna 
kopaczka z czerpakiem o po* 
jemności 15 m3 jest w stanie 
w ciągu jednej godziny załado* 
wać pociąg, składający 6ię z 50 
wagonów. ’

Wśród nowoskonstruowanych 
w roku 1949 maszyn i obrabia* 
rek na szczególne wyróżnienie 

organizacją krwiodawstwa zo­
bowiązuje się dostarczyć po­
mocy w postaci ekip, wyposa­
żenia, badania kandydatów itp.

Punkty takie powstały już w 
Zielonej Górze (grudzień 1949) 
i Ostrowie (luty br.), natomiast 
Gorzów, Gniezno i Kalisz, na 
których ośrodkowi wojewódz­
kiemu bardzo zależy, dotych­
czas pozostały głuche na apel. 
Nie znalazł się tam żaden le­
karz ani organizator, który by 
się sprawą konkretnie zainte­
resował. ‘

W związku ze zbliżającym 
się II Tygodniem Zdrowia spra­
wa ta nab;era szczególnej ak­
tualności. Wojewódzki Komitet 
Organizacyjny powinien zain­
teresować się wciągnięciem 
projektowanych punktów
krwiodawczych do ogólne* ak­
cji. Konkretnie chodziłoby o 
ich otwarcie w ramach Tygod­
nia Zdrowia. Jeżeli mogły się 
zdobyć na ich uruchomienie ta­
kie miasta jak Zielona Góra i 
Ostrów — mogą również uczy­
nić to Kalisz, Gniezno i Go­
rzów. Należy tylko odpowied­
nio zabrać się do przeprowa­
dzenia akcji tak od strony pro­
pagandowej, jak i organizacyj­
nej. Stes.

w 5 miesięcy, jak zadeklarował 
w odpowiedzi na apel Markiew- 
ki, ale w 4 miesiące.

Spośród kobiecych zespołów 
murarskich pierwszy pod­
jął zobowiązania zespół Jadwi­
gi Leśkiewicz. Zespół ten za­
trudniony przy budowie inter­
natu dla szkoły przemysłowej w 
Zgierzu, zobowiązał się dla 
uczczenia 1 maja w okresie od 
1 kwietnia do 1 października u- 
zyskiwać 133 proc, normy.

Napływają również zobowią­
zania dla uczczenia 1 maja, 
podejmowane przez pracowni­
ków' spółdzielczości. Pracownicy 
bydgoskiej spółdzielni spożyw­
ców zobowiązali się m. in. jak 
najszybciej oddać do użytku 30 
nowych sklepów spółdzielczych 
w Bydgoszczy, rozmieszczonych 
przeważnie w dzielnicach robot­
niczych.

zasługują agregaty, umożliwia* 
jące mechanizację i automaty* 
zację procesów produkcyjnych. 
I tak między in. maszyna RJ*01 
automatyzuje całkowicie ukła* 
danie szyn kolejowych i podkła* 
dów. W ciągu 4 godzin maszy* 
na ta zwozi, układa i przymoco* 
wuje szyny do podkładów kole­
jowych na powierzchni 500 m 
kw., zastępując prace 80 robot* 
ników*

Winni szkodliwej działalności

yodza-caj, w interesy mas praeia^ącydk 
ponoszą zasłużone kary

WARSZAWA (PAP). Śledztwa 
prowadzone przez organa pro* 
kuratury w sprawach o naduży* 
cia w spółdzielniach wykazują, 
iż na niektóre s'anowiska w ru» 
chu spółdzielczym przedostali 
się wrogowie Polski Ludowej — 
osobnicy powiązani z elemen* 
tami kapitalistycznymi, względ* 
nie jednostki usiłujące bogacić 
się kosztem majątku społecz* 
nego.

Winni szkodliwej działalności 
godzącej w interesy mas pracu* 
jących, ponoszą zasłużone kary.

Dyrektor oddziału przemysło* 
wo=rolnego „Społem" w Łodzi, 
Marian Półka i jego zastępca 
— Jerzy Izdebski, uczynili z 
kierowanej przez siebie placów* 
ki spółdzielczej źródło nielegal* 
nych zysków, narażając ją i 
Skarb Państwa na wielomiliono* 
we straty. Półka i Izdebski w 
zamian za umówioną dla siebie 
„prowizję", zawarli z prywatną 
firmą umowę na wyrąb i zwóz* 
kę drzewa dla „Społem", krzjw* 
dzącą spółdzielnię i odbiorców 
Półka i Izdebski pobrali „ła* 
pówki" po 250 000 zł a spół* 
dzielnię i odbiorców narazili na 
straty w sumie 7.000.000 zł.

Ponadto Półka i Izdebski nie 
tylko świadomie tolerowali nad* 
użycia popełniane przez pod* 
władnych im pracowników lecz 
pobierali od nich część decho* 
dów, osiąganych z nadużyć. M. 
in. Polka pobrał 100.000 zł la* 
pówki od kierownika referatu 
obrotu zwierzętami, Jana lir* 
bana-

Sąd Apelacyjny w Łodzi ska* 
zał Mariana Półkę i Jerzego Iz*

Czyn, mfodziazy

na rzecz XXIII ffiłP
Z okazji Światowego Tygod­

nia Młodzieży, Koło ZMP przy 
Dyrekcji Dystrybucji C. Ż. 
Przemysłu Mięsnego w Pozna­
niu na ostatnim zebraniu r- 
chwaliło przyjść z pomocą MTP 
w 'terminowym przygotowaniu 
tegorocznych Targów. Koło 
ZMP Przemysłu Mięsnego zo­
bowiązało s’ę dostarczyć 40 lu­
dzi do wykonania prac przygo­
towawczych do XXIII MTP na 
terenie Parku Targowego, wzy­
wając jednocześnie Koła ZMP 
Centrali Mięsnej oraz Poznań 
sjcich Zakładów Mięsnych do 
podjęcia podobnych zobowią­
zań.

Z pola walki o zdrowie
Problem ten poruszaliśmy jużniejednoki otme. Jes* on rów­

nież stałą troską władz sanitarnych. Mimo to nie jest załat­
wiony tak, jakby się należało spodziewać. Chodzi o rozmiesz­
czenie lekarzy w terenie. Istnieje ustawa, przewidująca, ze 
w każdej gminie o określonej ilości mieszkańców powinien 
ordynować lekarz. Na podstawie przepisów zawartych w Dzien­
niku Ustaw drukowaliśmy nawet kiedyś pełny spis miejsco­
wości pozbawionych stałego lekarza, do których Wojewódzki 
Wydział Zdrowia ma prawo przesiedlić nadmiar lekarzy z du­

żych miast.Lekarzy posiadamy w Polsce -eszcze za mało, a rozmieszczenie 
ich pozostawia bardzo wiele do życzenia, zwłaszcza gdy weź­
mie 6ię pod uwagę mąłe miejscowości i osiedla. Spotykamy 
takie okolice, gdzie w pronneniu 10 do 12 kilometrów nie 
praktykuje żaden lekarz, podczas gdy w 38-tysięcznym Gnieź­
nie jest ich ponad 15, czyli jeden na mniej niż 3000 mieszkań­
ców. Fakt ten nabieia właściwego wyrazu, gdy porównamy 
go z trzema gminami powiatu gnieźmeńskiego. Otóż miastecz­
ko Witkowo oraz gminy powidzka, niechanowska i Witkow­
ska obsługiwał do niedawna jeden tylko lekarz, a po Jego 
śmierci około 20 000 mieszkańców pozbawionych jest zupeł­
nie pomocy lekarskiej!Gdy ktoś zachoruje zmuszony jest szukać lekarza w Gnieź­
nie odległym o 10 — a z gminy powidzkiej o 25 km. W Po­
widzu istnieje Ośrodek Zdrowia, gdzie dojeżdża jeden z le­
karzy gnieźnieńskich, ale czy to rozwiązuje sprawę w razie 
nagiego wypadku?

Przytoczyliśmy przykład z jednego powiatu naszego woje­
wództwa. Stwierdzamy jednak, że prawie w każdym powiecie 
istnieje sytuacja — mniej lub więcej podobna. Wiemy dla­
czego tak jest. Lekarze wolą się osiedlać w miastach więk­
szych, bo łatwiej tam o znalezienie dodatkowych źródeł do. 
chodu, a także o rozrywki kulturalne. Poza tym w małych 
miejscowościach — tego się nie ukrywa — jest o wiele wię­
cej pracy, nie ma możliwości zastępstwa.

Lekarz musi iść tam, gdzie są największe potrzeby, tam _
gdzie odległość od miasta decyduje nieraz o życiu człowieka 
gdzie trzeba zapobiegać chorobom. W emy, że często minuty 
decydują o uratowaniu czyjegoś życia. Nie wolno nam po­
zbawiać tysięcy ludności wiejskiej możności ratowania zdro- 
wia.

Nie rozumiemy więc dlaczego Wojewódzki Wydział Zdro- 
wia zwleka już od przeszło roku z wykonaniem wspomnianej 
na wstępie ustawy. Tym więcej, że już w styczniu 1949 roku 
na posiedzeniu WRN podano do wiadomości szczegółowy 
plan rozmieszczenia lekarzy I dentystów w województwie 
nany?ńSkim' Dlaczego łen PIan zastał do *e| P»ry wyko-

Sprawa ta nie może być odwlekana. Należy co rychlej do­
konać planowego rozmieszczenia lekarzy, aby uchronić lu<d- 

T6— °d ®zukania P°mnCY u -babek", znachorów szar­
latanów i rożnych owczarzy — „cudotwórców".

K. JAZWIECKI

„Społem" i Zbigniewa Kamiń* 
skiego, referenta zakupu i sprze« 
dąży oraz magazyniera oddzia* 
łu „Społem" w Kamiennej Gó« 
rze, oskarżonych o wprowadza* 
nie do wolnego obrotu towarów 
tekstylnych, przeznaczonych do 
rozdziału pomiędzy ludność 
wiejską. Wartość towarów, któ» 
re Pupkiewicz i Kamiński aprze- 
dali spekulantom, wynosiła oko« 
ło 4 000.000 zł.

Józef Pupkiewicz otrzymał 
karę 10 lat więzienia. Zbigniew 
Kamiński zaś 7 lat wiezienia. 
Obaj oskarżeni zostali pozba* 
wieni praw publicznych i oby­
watelskich praw honorowych 
na okres lat 10.

Tempo przygotowań do MTP

dębskiego na 10 lat więzienia, 
Jana Urbana na 8 lat więzienia, 
Jana Kaczkowskiego na 5 lat' 
więzienia.

W okręgowej Spółdzielni Spo* 
żywców Pracowników Komuni* 
kacji w Katowicach wielomilio* 
nowych nadużyć dopuszczali się 
prezes zarządu spółdzielni — 
Walenty Latanowicz oraz człon* 
kowie zarządu, Jan Wolny, 
Wiktor Krawczyk, Jan Maik i 
Franciszek Kołodziejak.

Pobierali oni tytułem niena* 
leżnych im diet, zwrotów kosz* 
tów podróży i wydatków repre* 
zentacyjnych sumy sięgające 
kilkuset tysięcy zł rocznie.

Sąd Apelacyjny w Katowi* 
cach skazał Walentego Latano* 
wieża na 12 lat więzienia, Jana 
Wolnego na 7 lat więzienia, 
Wiktora Krawczyka na 5 lat 
więzienia, Franciszka Kołodzie* 
ja na 4 lata więzienia i Jana 
Maika na 2 lata więzienia.

Sąd Apelacyjny zatwierdził 
wyrok w sprawie Józefa Pup* 
kiewicza, kierownika oddziału

Komitet przyjęcia 

mirt 
na MTP

Przy Związku Samopomocy 
Chłopsk'ej powstał komitet 
przyjęć wycieczek chłopskich, 
który zajmie się całą stroną 
recepcyjną przybywających na 
MTP planowych wycieczek ze 
wsi. Jak wiadomo, w odróżnie­
niu od Targów zeszłorocz­
nych, w roku bieżącym wy­
cieczki będą m;ały charakter 
ściśle planowy, co nie wyklu­
cza oczywiście wycieczek indy­
widualnych. Do Poznania przy­
bywać będą wycieczki chłopów 
ze spółdz!elni produkcyjnych 
i z Państw. Gospodarstw Rol­
nych przeciętnie w ilości 800 
osób dziennie. Dla wycieczek 
tych oddane zostały gmachy 
szkolne przv ul. Berwińskiego 
i Jarochowskiego.

Nad całośe-ą wycieczek opie­
kę objął Komitet Obywatelski 
XXIII MTP. który wspólnie ze 
Związkiem Samopomocy Chłop­
skiej opracowuje obecnie naj­
racjonalniejszy sposób przyję­
cia wycieczek, oprowadzania 
po Targach i zarezerwowania 

> miejsc w teatrach i kinach, (b)

Przybywają nowe

irnirt i ilijmimi
Na XXIII M. T. P. przyby­

wają wciąż nowe transporty 
eksponatów radzieckich. Wśród 
ostatnio zładowanych ekspona­
tów zwracają uwagę różnego 
rodzaju kopaczki, dźw:gi i 
transportery o dużych rozmia­
rach 1 nośności. Ciekawa jest 
zwłaszcza kopaczka-gigant do 
zbierania zboczy.*

Prace Drży budowie stoisk w 
hali „Ciężkiego Przemysłu", 
„Przemysłu Lekkiego" oraz 
„Przemysłu Włókien." trwają 
nawet w nocy. W „Przemy­
śle Włókienniczym" poważna 
część 6toisk została już wvkoń- 
czona i pomalowana na biały 
kolor. Chwilowo, zanim nadej­
dą eksponaty dla XXIII MTP, 
złożono w tej hali eksponaty 
polskie, przeznaczone na Mię­
dzynarodowe Ta.rqi w Bru­
kseli. *

Również w hali „Przemysłu 
Lekkiego" duża część stoisk 
iest już w surowym stan’® 
skończona i czeka na pociąg* 
nięcie farba. ♦

W tych dniach zostaną ukoń­
czone prace przy przygotowy­
waniu fundamentów pod duży 
pawilon czeski, którv stanie 
przy pawilonie CHPD koło ha­
li Izb Przemysłowo-Handlo­
wych. Jak w:adomo, gotowe 
ściany pawilonu, przywiezione 
hędą z Czechosłowacji i nmoo- 
towane na miejscu, (oet)



Konferencja działaczy 
samorządowych ZSL w Lesznie

„ Członkowie Gminnych Rad 
Narodowych, sołtysi, przewód’ 
n-czący GRN oraz członkowie 
Klubów Radnych ZSL z miasta 
i powiatu leszczyńskiego zebra® 
M się w dn. 29 ub.m w Lesznie 
celem omówienia aktualnych 
zagadnień samorządowych. 
Również celem konferencji by? 
ło uaktywn enie pracy na oma­
wianym odcinku.

W toku obrad kwestię wery­
fikacji I reorganizacji Rad Na® 
rodowych zreferowali sekr. 
Pow. Komitetu Wyk. ZSL ob' 
Kamiński i przewodn. Pow. 
Sekcji Samorządowo?Gospodar= 
czej. Na podstawie złożonych 
sprawozdań stwierdzono w nie® 
których wypadkach zbyt słabą 
aktywność Klubów względnie 
radnych, niezorientowanych w 
wielu zagadnieniach samorzą® 
dowych. Dopiero konferencja 
naświetliła im dostatecznie nie? 
jasne dotąd problemy samorzą® 
dowo^gospodarcze i wskazała 
właściwą drogę postępowania. 
Cały przebieg konferencji pod? 
sumował delegat WKW ZSL ob. 
Bunikiewicz- (Gór)

Rzfintóicy organizują
spńldzielnie pracy

Okręgowy Związek Cechów 
w Lesznie zakończył w sobo­
tę rejestrację warsztatów 
rzemieślniczych w *ejonie, o- 
bejmującym pow:aly: lesz­
czyński, kościański, g >styń- 
ski, rawicki i wschoAski. 
Rzemieślnicy, zrzeszeni w ce­

chach, prowadzą jeszcze indy­
widualne warsztaty pracy z wy­
jątkiem koszykarzy, którzy zor­
ganizowali Rzemieślniczą Spół­
dzielnię Pracy i pracują obec­
nie zespołowo. Niedawno zor­
ganizowała się również w Le­
sznie Rzemieślnicza Spółdziel­
nia Fryzjerów. Ukonstytuował 
się nawet zarząd wspomniane) 
spółdzielni, lecz faktycznej 
czynności zawodowej jeszcze 
nie rozpoczęła. (Gor)

Przedszkole na osiedla robotniczym
Na posiedzeniu Miejskiej Ra­

dy Narodowej w Krotoszynie 
27 ub.m. dokonany został wybór 
nowego burmistrza, w osobie 
ob. Wojciecha Łopaczyka. Spra­
wozdanie z akcji zwalczania a- 
nalfabertyzmu zdsł radny, ob. 
W. Albert, według którego na 
terenie Krotoszyna jest zareje­
strowanych 40 analfabetów, dla 
których utworzono 2 zespoły 
nauczania i już w najbliższym 
czasie większość z nich skła­
dać będzie egzaminy.

Referat o socjalistycznej prze­
budowie wsi wygłosił radny 
Gogulski. W toku dyskusji 
wskazywano na spekulacje zbo­
żem i na wyzysk mało- i śred­
niorolnych chłopów przez bo­
gaczy wiejskich.

Liga Kobiet w Gostyniu

śpi snem niezasłużonych
Na drzwiach sekretariatu Koła Ligi Kobiet wisi tabliczka z 

napisem „Godziny przyjęć od 10 do 12". Jest godzina 11.30. 
Na moje pukanie nikt nie odpowiada. Za drzwiami panuje 
głęboka cisza, a same drzwi są z lekka osnute pajęczyną, Lu­
dzie wyglądają zadziwieni z okien mieszkań, że przyszłam do 
Ligi Kobiet. Bo w Gostyniu wiele kobiet nie wie w ogóle, 
gdzie jest takie Koło (poinformował mnie dopiero dokładnie 
ktoś z ZMP), a jeśli wiedzą, to z kolei nie mogą powiedzieć 
o aktualnej jego pracy.

,-A no — powiada mi była 
skarbniczka gostyńskiej Ligi 
Kobiet Wateria Szatkowska — 
dawniej to coś tam jeszcze by­
ło."

Widzę, że tu wszystko jest 
byłej pamięci. Była ongiś sekre­
tarka, dzielna ob. Sobkowia- 
kowa — teraz sekretarki w o- 
góle nie ma. Były zyski z on­
giś tu założonej przez Ligę Ko­
biet szwalni — dziś szwalnia 
popada w długi. Było kiedyś 
dobre kierownictwo szwalni •— 
teraz nie umiano zmienić go 
na równie dobre i fachowe.

ZMP-owska młodzież szkolna 
ujs^ółrauiOflnic^y 
w nauce i pracy społecznej

Na konferencji szkolnego 
koła ZMP w Państw. Liceum 
Pedagogicznym w Lesznie do­
tychczasowy przewodn czący 
Bartkowiak zdał sprawozdanie 
z całorocznej działalności ko­
ła.

Szkolne koło ZMP liczy 
321 członków. Zorganizowało 
ono na terenie Zakładu kół­
ko naukowe, sekcję samo­
pomocy koleżeńskiej, której 
zadaniem jest pomaganie 
słabszym w nauce, szkolenie 
ideologiczne, zespół świetlico 
wy, który brał 106 raey 
udział w akademiach nie 
tylko w mfieście ale i na 
wsiach. Koło posiada biblio­
tekę prócz tego prowadzi 
kursy języka częst ego.

Duże zainteresowanie wy­
wołała sprawa utworzenia 
przedszkola na tzw. Błoniu 
Krotoszyńskim, gdzie na ten 
ceł Rada jednomyślnie u- 
chwaliła przydzielić gospo­
darstwo poniemieckie z boi­
skiem, a jego rolę orną po­
dzielić na działki dla robot­
ników.

Po szczegółowym omówieniu 
remontu budynków mieszkal­
nych z F.G.M. postanowiono 
remonty oddać do czasu u- 
tworzenia Miejskiego Przed­
siębiorstwa Remontowo-Bu­
dowlanego Spółdzielni Bu 
dowlanej „Praca" w Kroto­
szynie. (fka) 

Dziwne to jest tym bardziej, że 
w tutejszej Lidze Kobiet pra­
cowano dawniej bardzo dobrze. 
Ni.e rzadkie były wyjazdy na 
wieś dobrowolnych ekip szwa­
czek. Stwarzano tam wespół z 
gospodyniami wiejskimi kursy 
racjonalnego żywienia, kroju, 
6zycia i uprawy ogródków wa­
rzywnych.

Waleria Szatkowska chętnie 
wspomina te czasy i myślą się­
ga w rok 1946, kiedy wespół z 
ob. Pawłowską założyły na te­
renie Gostynia Koło Ligi Ko­
biet. Ob. Szatkowska jest już

Po sprawozdaniach zebrana 
młodzież ZMP.owśka postano-* 
wiła podjąć współzawodnictwo 
w nauce i pracy z innymi ko­
łami i podnieść uświadomienie 
polityczne.

Z kolei przystąpiono do wy 
boru nowych władz koła. Do 
zarządu weszli: Jan Bartko­
wiak — przewodniczący, Tere­
sa Pochankówna — sekretarka. 
Krystyna Kaczorówna — skar­
bniczka. (R)

Młodzież w Krotoszynie 
otworzyła 
sezon sportowy

W ubiegłą niedzielę odbyło 
się w hali sportowej w Kroto­
szynie otwarcie sezonu sporto­
wego przez Państw. Gimna- 
ZjUm i Liceum Administracyj- 
no-Handlowe w Krotoszynie. 
Pod kierownictwem instrukto­
ra WF ob. Ruchalskiego odby­
ły się: pokaz zaprawy do bie­
gów, pokaz szermierki na sza­
ble i mecz siatkówki, zaś pod 
k;er. nauczycielki WF mgr. 
Pappelfraumówny pokaz tańców 
słowiańskich i narodowych w 
wykonaniu uczni i uczennic Li­
ceum Handlowego i Drogistcw- 
skiego.

Pokazy, a zwłaszcza efektov- 
ne tańce w barwnych strc aoh 
reg'ona'nvch, wypadły okaza­
le. Całość programu uzupełni­
ła doskonała orkiestra ucz­
niowska. Niestety publiczność 
nie dopisała, a szkoda! (fk) 

starszą kobietą, steraną cięż­
kim życiem. Przed wojną pra­
cowała w łódzkiej szwalni, bra­
ła udział w strajkach, przeżyła 
rozpacz uwięzienia przez wła­
dze sanacyjne jej męża za dzia­
łalność rewolucyjną w ruchu 
robotniczym. Społecznie praco­
wała zawsze i dlatego tym bar­
dziej odczuwa dziś brak soli­
darności, kolektywnej pracy i 
jednolitego kierownictwa tut. 
Ligi Kobiet. Winien jest tu 
przede wszystkim narząd i ja­
kieś ukryte „gierki". Bo prze­
cież Kołu idzie na rękę i Par­
tia i Starosta i Przewodniczący 
Rady Narodowej. Popiera je fi­
nansowo Wydział Powiatowy 
(np. dał 200 tysięcy zł na kolo­
nie letnie dla dzieci gostyń­
skich). Czemu gostyńska Liga 
Kob'et nie korzysła z tego?

Tysiące kobiet miasta i oko­
licy czeka na pomoc Ligi Ko­
biet. Setki t-zeba jeszcze za­
chęcić i wciągnąć do pracy w 
L!dze. Zarząd L. K. w Gostyniu 
powinien zażądać pomocy Ligi 
Kobiet z Poznania. W godzi­
nach przyjęć od 10 do 12, w 
innych godzinach także musi 
być gwarno w sekretariacie a 
na pukanie musi ktoś odpo­
wiedzieć.

Krystyna Badorówna

Ping-pongiści Leszna wygrali 10;0
Bardzo dobre rezultaty osiąga 

sekcja pingspongowa leszczyn® 
skiego Kolejarza, licząca 20 za? 
awansowanych graczy. Drużyna 
ta ma swoich przedstawicieli w 
A i B klasie drużynowych mi? 
strzów okręgu poznańskiego. 
Obok licznych wygranych do 
ostatnio najlepszych rezultatów 
leszozyniaków należy zwycięż 
stwo w st. 6:3 z poznańską 
,,Gwardią". Wyróżnić jeszcze 
należy żeńską sekcję tenisa sto? 
łowego „Kolejarza", która roze® 
grała w tym sezonie 4 mecze, 
przegrywając tylko jeden.

W ub. niedzielę ping?pongiś® 
dD Leszna gościli w Wolszty? 
nie, gdzie dość łatwo pokona? 
li miejscowego Kolejarza w 
st. 10:0. Drużyna gości okaza? 
ła się za silna dla mało ruty? 
nowanych jeszcze Wolsztyn:a? 
ków, z których jedynie Mu® 
siół przegrał swe wszystkie 
spotkania w trzech setach.

Poszczególne spotkania 
przyniosły następujące wyni? 
ki (na pierwszym miejscu le» 
szczyniacy): Widziński —
Musioł 2:1, Jaś — Palik 2:0, 
Domagała — Górny 2:0, Jaś 
— Musioł 2:1, Widziński — 
Palik 2:0, Domagała — Mu= 
siół 2:1, Jaś — Górny 2:0, Do? 
magała — Palik 2:0, Widziń? 
ski — Górny 2:0, para Wi® 
dziński, Jaś — Musioł, - Pa? 
lik 2:0.

w KOŚCIANIE
Z okazji Tygodnia Młodzieży 

Demokratycznej ZMP w Kościanie 
urządził w ub. sobotę uroczystą 
akademię, którą poprzedził cap-

ŚRODA l
Na walnym zebraniu Zw. 

Zaw. Prac. Państw, w Środzie, 
ob. Błażewicz z Poznania, wy­
głosił referat o czujności w 
związkach zawodowych. Nastę­
pnie wręczył kołu aparat ra­
diowy w uznaniu zasług za do­
tychczasową pracę. Pod koniec 
wybrano nowy zarząd, (fk)

Sportowcy leszczyńscy 
odwiedzili kolegów w Wyganowie

Oprócz zwycięstwa wynieśli miłe wspomnienia
ZKS Kolejarz Leszno celem nawiązania bliższego kontaktu 

ze sportowcami wiejskimi, wysłał ubiegłej niedziel) (26 ub. m.) 
swą II drużynę piłkarską do Wyganowa celem rozegrania 
meczu z tamtejszą II drużymą LZS.

Aczkolwiek kolejarze prze-grę 
wyższali technicznie przeciwni® 
ka i rozwiązali 
swoją korzyść w 
podkreślić trzeba 
i wytrzymałość

spotkanie na 
stosunku 4:2, 
dużą ambicję 
ofaz ' ofiarną

W przyszłą niedzielę męska i 
żeńska sekcja ping?pongowa 
leszczyńskiego Kolejarza wy® 
jeżdżą na mecze do Ludowych 
Zespołów Sportowych w Osiecz? 
nej i Drzeczkowie, (kh)

r WSCHOWA 
Pow. Komisja Szkoleniowa ZMP 

obradowała w ub. tygodniu nad 
sprawą podniesienia poziomu ideo­
logicznego młodzieży w powiecie. 
Kierownik kolonii ob. Pr uf er prze­
prowadził krytyczną ocenę dotych­
czasowej działalności. Po obszer­
nej dyskusji podzielono obowiązki 
wśród członków. Specjalną opieką 
postanowiono otoczyć kursy szko­
leniowe I stopnia w Szłićhtyngo- 
wie i w Szkole Zawodowej we 
Wschowie.

W ramach spotkań międzyszkol­
nych odbyły się w dn. 26 ub. m. we 
Wschowie rozgrywki siatkówki i 
koszykówki pomiędzy drużynami 
szkół ogólnokształcących Wschowy 
i Gostynia. Bezwzględną przewagę 
wykazali goście; w siatkówkę wy­
grali 3:0, a w koszykówkę 56:38. 
Drużyna wschowska wykazała 
brak znajomości zasad technicz­
nych i małe zdyscyplinowanie.

Zaopatrzenie rynku w produkty 
kolonialne i tekstylne we Wscho­
wie Wykazuje przed świętami 
znaczną poprawę przed świętami 
znaczną poprawę. Obecnie poja­
wiły się pomarańcze, kawa oraz w 
większym wyborze towary w skle­
pach tekstylnych. (ju)

strzyk. Młodzież przemaszerowała 
ulicami miasta z orkiestrą Państw. 
Sanatorium na czele, a następnie 
udała się na salę.

Akademię zagaił przew. Żarz. 
Pow. ZMP ob. Kulczyński. Oko­
licznościowy referat wygłosił ob. 
Leonarski, który przedstawił histo. 
historię wałki prowadzonej przez 
młodzież o pokój i demokrację. 
Następnie odczytane zostały mel­
dunki kół ZMP z Rogaczewa Ma­
łego, Gryżyny, Parzęczewa i Racot 
o zobowiązaniach długofalowych.zobowiązaniach długofalowych.

W części artystycznej wystą­
piła orkiestra Państw. Sanato­
rium oraz deklamacje i tańce 
wykonała młodzież ZMP przy 
Szkole Ogólnokształcącej, (tl)

Dzięki niemu 
Wyganów po* 
boisko do pił- 
siatkówki oraz 
której członko* 
chwile na po- 

grach pokojo*

drużyny wyganowskiej, 
która przedstawia materiał na 
dobrych piłkarzy.

Osobne słowa uznania na* 
leżą się zarządowi zespołu, 
a zwłaszcza ob. Olejnikowi, 
który mając na uwadze je­
dynie dobro wychowania 
sportowego młodzieży potra­
fił w wiosce liczgcej zaled­
wie 500 mieszkańców utwo* 
rzyć drużynę i postawić ją 
na poziomie, 
również LZS 
siada własne 
ki nożnej i 
świetlicę, w 
wie spędzają 
gadankach i 
wych.
Leszczyńscy 

wieźli z Wyganowa jak naj­
lepsze wrażenia gościnności i 
naprawdę towarzyskiego zbli­
żenia tak ze strony zarządu 
Zespołu jak i samych graczy.

(R)

kolejarze 'wy*

KRONIKA

KWIECIEM
SOBOTA 

Zbigniewa

Słońce w.: 5.29 
zach.: 18.25

Księżyc w.: 16.40 
zach.: 5.08

Modne
białe kołnierzyki 
„MODA i ŻYCIE14 

nr 10 d8«o

Powszechna Spółdzielnia Spożywców i odp. 
udziałami w Poznaniu przyjmie zaraz: 
ilerowników gospód 
Kuchmistrzów 
kucharzy(ki) 
kelnerów(kl) 
kwalifikowane 
kawiarki i bufetowe

Wnioski z życiorysem 1 odpisami świadectw 
należy składać pod adres: P.S.S. Biuro Kadr 
— Poznań, ul. Matejki 50, I ptr. — pokój 19.

czeladników rzeźnickich 
ekspedientki branży ma* 

sarsklej i spożywczej 
woźniców

622b

L

Centrala Zielarska — 
maj. Stryków o, 

pow. Poznań 
poszukuje

GŁÓWNEGO
KSIĘGOWEGO 

na warunkach układu 
zbiorowego pracy dla 
rolnictwa. Zgłoszenia 
kierować na adres: 
maj. Strykowo, pow. 
Poznań. 1138a

TEATRY
OPERA: piątek 31 marca br. o godz. 19 — „HaHa‘* 

Stanisława Moniuszki. A. Kawecka (partia tytuło­
wa). W sobotą — „Cyganeria” Pucciniego.,

POLSKI: dziś t codziennie o godz. 18.30 „Niemcy” 
L. Kruczkowskiego.

NOWY: dziś i codziennie o godz. 19.30 „Profesja 
Pani Warren” B. Shaw‘a.

KOMEDIA MUZYCZNA: dziś i codziennie oJfodz. 
20 „Zielony Gil” Trlsto de Mollny w przeróbce J. 
Tuwima w roli tytułowej M. Życzkowska.

MŁODEGO WIDZA: dziś o godz. 17 - 
dowski wczoraj i dziś”. Jutro o godz. 18 „O Tymku 
' KINA

AdoIIo — „Nowy dom” o godz. 16, 18 i 20,30; 
Bałtyk — , Pustelnia Parmeńska” (II częśc) o godz * Są 18 i 20.30. Muza - „Córka M^^ka 
godz 16 18 i 20; Rialto - Pustelnia Parmeńska 
(I część) o godz 16. 18 1 20; Warta o godz 14 16 
18 — „Goal”; o godz 20 - „Volpone“; o godz. 11, U, 
13 i 21 — Aktualności nr 13.

WYSTAWY
Muzeum Wielkopolskie - wystawa

Puszkin” otwarta w dni powszednie od godz. 9 -u 
a w niedziele i święta od 10—20. 

Redakcla. Poznań dl DdaMsklcb tę• regde?t

I 64 72

£Sf ‘S •• «'
tel. 64 75 t 62-70 Konto PKO Poznań nr V 6777 110 

Wydawca: Spó dzielnie ^r^czo
nik” Delegatura • Poznaniu tu wyspian»» « 
telefon 62 76______“

Tłoczono Wielkopolskie Zakfadł £;a**cziie 
Przedsiębiorstwo ^ós'wowe ^od^ 
Zakład Główny w Poznania

Państwowe Przedsię­
biorstwa Budowlane

Oddział 8 
Poznań

ul. Swiętosławska 12 
poszukuje:

1 kierownika
rachuby mat.

1 kierownika
zaopatrzenia

Zgłoszenia przyjmuje
Ref. Personalny. 1130a

Lekarskie
Mgr Kuntzćwna. specjalistka 
pielęgnacji cery włosów. Sto 
wackiego 34 m 4 tel. 94 34 
od 10—13 i 15—17. Indywi 
dualne stosowanie własnych 
kosmetyków 904a

Wolne posady
Woźnica starszy lub chłopak 
samotny potrzebny zaraz Ber 
nard Kaczmarek Luboń k. Po 
znania, ogrodnictwo. __ 5057

Apteka w Poznaniu poszukuje 
magistra(y) lub pomocnika — 
Oferty Glos Wlkp. dla 5070.__

Instytucja spo eczna zatrudni: 
sekrętarza(rkę) księgowego 
kontrolera Oferty: G os Wiei

Nr 90 ABC

Powszechna Spóldz. Spoż. w Rogoźnie Wlkp.
zatrudni zaraz

obeznanego z jednolitym planem kont. 
Oferty kierować na nasz adres. 1122a

■ OGŁOSZENIA DROBNE E
—■■III...... .. i. .mil' II i l m ........................T”

Pomoc domowa potrzebna. —
Grudzleniec 16._________p3022

Dziewczyna do dziecka i prac 
domowych Zg oszenia. Stary 
Rynek 67z69. sklep. 5218

Klinika Chorób Dziecięcych 
A. L. poszukuje pielęgniarek 
kwalitikowanych Poznań ul. 
św M. Magdaleny 14 od 9 
do 12 5245

Nauka
Półroczny Kurs Handlowo Ad 
ministracyiny rozpoczynamy 
3 kwietnia Kursy Handlowo 
Administracyjne Izby Prze. 
mvsłowo=Handlowei Wawrzy. 
niaka 33_______________ p2203

Korespondencyjne Kursy Księ 
gowoJci Członkowie partii po 
litycznych związków zawodo 
wych. organizacji społecznych 
otrzymują zniżki Informacje 
nadesłać 50 zł Wrocław 1. 
skrytka 15________ 6490

Księgowości Kursy Koresnon 
dencyjne Informacje: Kursv 
Handlowo Administracyjne Izby 
Przemysłowo - Handlowej Po 
znań, Wawrzyniaka 33 p2976

Kurę księgowości podstawowej 
rozpoczynamy w najbliższych 
dniach Zapisy codziennie w 
godz. 9—17- Zak'ad Wiedzy 
Handlowej. Poznań Zwierzy 
niecka 13- tel 500 94

P2989

Sprzedaże
Gospodarstwo 42-morgowe, bli 
sko miasta 1200 000 34 mor 
gowe 800 000. wybór gospo 
darstw dzierżaw domów o- 
grodami sprzeda Pośrednictwo
■Drze?*, Wronki 1139a

STRONA 3 '

Kanapa skórzana klubowa — 
stan dobry okazyjnie. Maga 
zyn Mebli Poznań Rybakj 6. 
_______________ P.3014 
Sypialnia, stan dobry nowo­
czesna komplet okazja. Ma 
gazyn Mebli Poznań Rybakiś. 
_______________________ P3O19 
Olimpię górnozaworową. 4 
drzwiowa, sprzedam Poznań 
Dąbrowskiego 58 (warsztat sa 
mochodowy).__ _________ 5231
Streptomycynę sprzedam. Ul. 
Strzecha 42. przy Słonecznej 
________________ ________ 5207 
Sprzedamy warsztat ślusarsko 
mechaniczny w Gdyni, ul. Czer. 
wonych Kosynierów 49. 687b 
Motocykl .Zundapp" 200 cm’ 
sprzedam. Wiadomość: Cukier 
nia. Daszyńskiego_59  691b 
Autko oraz wózek koszykowy 
tanio. Grudzieniec 70 m. 5. 
_________________________ 5214 
Streptomycynę sprzedam — 
Mensfeld Poznań Drużbackiei 
nr 8 m 9______________ 5230

8
Dnia 30 marca 1950, odszedł od nas na zawsze, Sp.

Feliks Krzyczkowski 
kierownik gospodarstwa Lubosz 

przeżywszy lat 60.
W Zmarłym straciliśmy szlachetnego i ogólnie cenionego przaz kole 

gów i podwładnych współpracownika
Pogrzeb odbędzie się w Luboszu w poniedziałek, 3 kwietnia br o go­

dzinie 11. 5

Sobota, dnia 1 kwietnia 195o 
(Fala Poznania 249 m) 

5.10 Początek audycji: 5.15 
Wiadomości poranne; 5.20 
Koncert; 4.05 Gimnastyka; 
6.45 Dziennik; 7.10 Gimna­
styka; 7.20 Muzyka operetko­
wa: 8.00 Streszczenie dzienni 
ka; 8.05 Aktualności Poznania
I program dnia: 8 15 Wszech­
nica Radiowa; 8.35 Pogadan. 
ka Antoniego Sowińskiego pt. 
„Jak powstało tycie ziemi"; 
11.57 Sygnat czasu i hejna* 1 2 * * 
z Wieży Mariackiej; 12.04 
Dziennik; 12.25 Muzyka sym 
foniczna: 12.50 0 czym pisze 
dzisiejsza prasa poznańska; 
13.35 Aud szkolna dla klas 
X—XI; 14.00 Przegląd kultu- 
ralny; 14.15 Życie świetlic 
14.55 Utwory Mozarta; 15.30 
.Ciachu ciachu ciach*’ słu 

chowisko dla dzieci: 16.00 
Dziennik; 16.20 .Miasteczka 
wielkopolskie"- 16 50 lokal­
ne wiadomości sportowe: 17.00 
„Przy sobocie po robocie"; 
18.13 Muzyka ludowa w wyk 
zespołu wiejskiego z Chwa ko 
wa. Wykonawcy Marcin Pa- 
kosz (skrzypek) Wolciech Lu. 
bicki (dudziarz) I zespól wo. 
kalny; 18 40 Wszechnica Ra 
diowa- 19 00 Audycja dla wsi; 
19.15 Koncert Orkiestry I Chó. 
ru Rozgł Krakowskiel: 20.00 
Dziennik: 20.40 .Skarby mu 
zvkl polskiej”: 21 00 Koncert: 
2125 .Kołataj" — pogadan 
ka- 21.40 Opowieść o Adamie 
Mickiewiczu- 22.00 a) Poznań, 
ski dziennik wieczorny b) Ak 
tualia kulturalne; 22 20 Kon 
cert: 23 00 Ostatnie wiadomo.
id; 23.15 Muzyka taneczna;

kopolski dla 5157.

Pomoc domowa dobrym goto 
waniem na dobrych warunkach 
do ma ej rodzinv zaraz potrze 
bna Zgoszenia: Dąbrowskie 
go 89 kiosk p3029

Zaufana, samodzielną osobę do
2 osób zaraz lub 1 kwietnia 
przyimę Oferty: PAR. Ratajcza- 
ka 9 dla 3,803. d3039

Woźnica potrzebny zaraz Po 
znań Pd wiejska 8. m 5a, 
nar. Ogrodowe! od 18—20.

5235 
Zarząd Gminny W 1Zabil:owie 
pow poznańskiego ogla sza
konkurs na stanowisko sekre 
tarza gminy. Uposażenie wg 
VII grupy plus dodatek służ 
bowy. Posada do objęcia za 
raz 1133a

Dyrekcja Zespołu P. G. R.
w Luboszull56a

' C DĘBICKIE ZAKŁADY PRZEM. GUMOWEGO 5 
I ■ Państwowe Przedsiębiorstwo Wyodrębniona 

z siedzibą w Dębicy k. Tarnowa
; zatrudnią zaraz:
i 1 księgowego do księgowości przebitko® ; 

wej, obznajomionego z nowym planem i 
kont, z kilkoletnią praktyką, Wyższą S 
Szkołą Handlową, dyplomem na stano- ; 
wisko kierownicze.

; 2 księgowych pomocniczych, matura H» !
ceałna, co najmniej 5-letnia praktyka ;

• w księgowości przemysłowej-
» Należycie udokumentowanie podania wraz ż £
• życiorysem i przebiegiem dotychczasowej pra- £ 
; cy, kierować należy do Biura Personalnego £
• w Dębicy. 648b £

5 mórg dobrej ziemi przed 
mieście Poznania 750 000. — 
Gruszczyński. Wawrzyniaka 22.

5233

Kupna
Maszyny biurowe W Rohow 
ski i Ska Poznań Mielżyń 
Skiego 18._____________ p2523
Kupuję meble używane now 
szego stylu. — Ignacy Ludzie 
wicz ul. Żydowską 6__ 1108a
Harmonium (Winerka) kupię. 
Mensfeld. Poznań Drużbackiei 
nr 8. m. 9.________ 5229
Kupie maszynę da robienia me 
reiki. Zgoszenia: Głoś Wiel 
kopolski Zielona Góra Jedno 
ści Robotniczej 90. 1125a

Zamiana
Domek nowoczesny, umeblowa 
ny ogródkiem. Szczecinie, za 
mienie na mieszkanie umeblo 
wane 3 pokojowe Poznaniu. 
Adres wskaże Glos Wielkopol 
ski nr 5097

Zgubiono akt nabycia traktora 
„Lanz Buldog" wydany przez 
0 U L Poznań dnia 28 4. 
1947 nr IV 3 D. (1911/47) 
na nazwisko Stanis aw Przy 
becki Separowo, pow Nowy 
Tomyśl. 5210



W sprawie trawy

Dlaczego tylko 2 na 38?

(Zdybym był gościem Po- 
zania, gdybym tu po 

raz pierwszy przywędrował, 
choćby na MTP, dalej, gdy­
bym łaził po nreście dla po­
znania jego zabytków, pla’ 
ców, ulic i urządzeń — na 
pewno znalazłbym się w tej 
włóczędze na placu Wiosny 
Ludów.

I tam, u zbiegu ulic Mar- 
; dna i Walki Młodych, za­

stałbym rumowisko gruzów 
po zburzonym 5 lat temu 
domu. Nieco dalej znalazł" 
bym znowu „kamieniołomy" 
po zniesionym kościele 
ewangelickim. I zdziwiłbym 
się, ja, gość Poznan a, źe 
nie zdołano tych gruzów do­
tąd usunąć, miejsca uporząd­
kować i posiać trawą.

Jestem jednak stałym mie­
szkańcem Poznania, więc na 
miejscu zdziwienia jest we 
mnie uczucie ubolewania. 

J Ubolewania, bo nie chciał- 
bym, żeby liczni przyjezdni, 
których w związku z Tar­
gami będzie z każdym dniem 
coraz więcej, oglądali te ru­
mowiska w centrum miasta. 
Każdy z nas, poznaniaków, 
pragnie pokazać gościom 
miasto uporządkowane, czy­
ste, radujące trawnikami na 
miejscu dawnych wertepów.

Już widzę oczyma wyo­
braźni choćby te dwa wska­
zane dziś punkty, pokryte 
najzieleńszą runią i... trato­
wane nogami niesfornych 
mieszkańców. Właśnie do te 
go zmierzałem.

Groch o ścianę, czyli 
sanie o tej sprawie w 
czym tej swawoli dotąd 
ukróciło. Łażą sobie dzieci, 
łażą niestety i starsi na prze­
łaj, jak popadnie przez tra~ 
wniki, wydeptując ścieżki 
na wsze strony.

Apelujemy do 
pouczcie wasze 
wiedzcie im, źe 
ozdoba miasta, że go nisz­
czyć nie wolno.

Apelujemy do dzieci: po­
wiedzcie waszym rodzicom, 
że to wstyd skracać sobie 
drogę kosztem tak miłej dla 
oka i zdrowia sprawy.

Wszyscy natonrast po­
wiedzmy sobie, że od dziś 
będziemy się wzajemnie pil­
nowali. Nie będziemy prze" 
chodzić przez trawniki i już.

Przecież chyba stać nas 
na takie postanowienie — 
prawda?

rodziców: 
dzieci. Po- 
trawnik to

t. h. n.

konkursowy
Tytuł pieśni

Imię i nazwisko

Dokładny adres

(Wyciąć i zachować)

na odcinku sportowym w niejednym 
Nie rzadko trzeba było rzucić słowa 
adresem ludzi kierujących sportem.

Widziałem pracę 
mieście i powiecie 
ostrej krytyki pod 
I w poniższym artykule pewni ludzie będą musleli prze­
łknąć „pigułkę"...

Ale zacznijmy od spraw jasnych, spraw, które zasłu­
gują na podkreślenie.

Budowa boiska 
„sposobem domowym"

Młodzież wsi w Górze i Wil- 
kowyjach pow. jarocińskiego 
dobrze pojęła i realizuje u- 
chwałę Biura Politycznego KC 
PZPR w sprawie wychowania 
fizycznego i sportu. Nie czeka­
jąc aż nadejdą kredyty — wła­
snym przemysłem buduje bo­
isko.

Spytacie jak to możliwe? 
Otóż młodzież z Ludowego Ze­
społu Sportowego w Górze i 
Wilkowyjach chce uprawiać 
sport, a to najważniejsze! I 
dlatego skompletowała zespól 
sceniczny, który po prostu za­
rabia na.., boisko. Wystawiono 
dwie sztuki, z których dochód 
przeznaczono częściowo na re­
mont świetlicy, a resztę na bu­
dowę boiska i zakupienie sprzę­
tu sportowego. Tak więc widzi­
my, że przy dobrych chęciach

da sę pokonać niejedną tru­
dność. Niedługo nadejdą kre­
dyty i praca potoczy się je­
szcze żwawiej.

Niestety na 38 LZS-ów w po­
wiecie jarocińskim tylko dwa 
odznaczają się takim podej­
ściem do swych zadań. Gdzie 
tkwi przyczyna tego stanu 
rzeczy?
Tytularni „działacze

O tych panach można by du­
żo powiedzieć. Są wszędzie. 
Znajdzie się ich w 10 komisjach 
i na każdej zabawie, przeważ­
nie nigdy przy pracy. Czy jest 
inaczej w powiecie jarociń­
skim? Nie. Do Zarządów Gmin­
nych Rad Sportowych powołani 
zostali ludzie niewiele mający 
ze sportem wspólnego, a rzesze 
miodych, zdolnych j pełnych 
zapału do pracy na odcinku 
wychowania fizycznego zo­
stały pominięte.

Wkrótce więc odbędą się 
nowe wybory do Gminnych 
Rad Sportu Wiejskiego, do któ­
rych powołani zostaną — jak 
zapewnia przewodniczący Pow. 
Rady Wł. Maciejewski — lu­
dzie odpowiedni. Reszty doko­
na się przy pomocy dotacji, 
które w wysokości 704 tys. zł 
wpłyną do pustej obecnie kasy 
Powiatowej Rady Sportu Wiej­
skiego z Województwa i 2Ó0 
tys. z Wydziału Powiatowego. 
Wtedy też zbudzą się na pewno 
z cichej drzemki pozostałe 
LZS-y powiatu jarocińskiego, a 
młodzież Góry i Wilkowyj 
znajdzie licznych naśladowców.

M. TOMASZEWSKI

Osiągnięcia budownictwa 
polskiego w 1950 roku sta­
nowić będą podwaliny cale 
go planu 6'letniego. Ogrom­
ny rozwój techniki i orga- 
nizaaji pracy w przemyśle 
budowlanym pozwoli nam 
uzyskać przeszło 71-procen’ 
towy wzrost wartości pro 
dukcji. Wielkie te zadania 
zrealizujemy, stosując me­
todę potokową, rozwijając, 
doskonalsze formy współza­
wodnictwa pracy i mechani 

zując budownictwo
Fot. Ag. IL „API"

ku niej pton.e.

Członkowie zespołu scenicznego LZS-u w Wilkowyjach
!

Ku brzegowi szła dziewczyna błoniem, 
Jasio cały w śpiewie

IV ie trudno na to odpowie-
1 dzieć. Idzie w kierunku 

brzegu rzeki. Jakie imię tej 
dziewczyny? Uchylimy rąbka 
tajemnicy — Kasieńka! Idzie 
smutna w kierunku rzeki. Za­
pewne wygląda swego chłop­
ca, który jest gdzieś, hen dale­
ko... Popłynie z jej ust smętna, 
pełna, tęsknoty piosenka....

Oczywiście domyślacie się,

że i w tym wypadku chodzi 
piosenkę konkursową...

Ażeby ułatwić pracę, może­
my Wam powiedzieć, źe dzi­
siejsza piosenka konkursowa 
jest popularną piosenką ra­
dziecką... W 1945 roku razem 
z żołnierzami radzieckimi śpie­
waliśmy ją wszyscy...

A więc do dzieła...
Nie taki konkurs straszny, 

jak go malują...

16 kwietnia

po naszej pierwszej za- 
powiedzi o tegorocz­

nej imprezie sportowej, któ­
rą urządzamy już po raz 
piąty po wojnie, posypały 
się liczne zapytania o szcze­
góły dotyczące V biegu 
Głosu Wielkopolskiego".
Postanowiliśmy zatem jak 

najczęściej informować za­
interesowanych na lamach 
naszego działu sportowego. 
Dziś możemy już podać, źe 
biegi o nagrody naszej re­
dakcji i poznańskiej Delega­
tury „Czytelnika" odbędą 
się dnia 16 IV br. na stadio­
nie miejskim „Arena".

Już od dzisiaj przyjmuje 
zapisy sekretariat Poznań­
skiego Okręgowego Związ­
ku Lekkoatletycznego, Po­
znań, Rybaki 28 w godzi­
nach od 10 do 17.

Wokół Biskupa zaczęło się robić coraz 
goręcej. Sprawa mogła się każdej chwili 
wyjaśnić. A wtedy... Biskup zadrżał na 
myśl, że może być „wsypa“. 2eby tak 
móc usunąć to fatalne koło — rozmyślał.

— Równo — odrzekł wbrew prawdzie, 
bo kreska kursowa stała teraz na kur* 
sie 59 stop.

— Dziękuję — powiedział Lipiński, 
a Foka, który już szedł w stronę kom* 
pasu, zawrócił na pięcie i usiadł pod lewą 
burtą, wystawiając twarz i brązowe ra, 
miona ku słońcu.

Juliusz trząsł się z emocji. Czuł, że 
powinien stąd odejść, jeżeli nie chce 
wrócić na siebie uwagi, bo nie miał tu 
już nic do roboty, ale zdawał sobie spra. 
wę, że gdyby teraz powtórnie porówna, 
no kurs nie uratuje go już żaden wy* 
kręt. Wpadł we własną pułapkę, za* 
taiwszy odchylenie kompasu, co stano, 
wiłoby wystarczający dowód przeciw 
niemu.

Tętna waliły mu w skroniach, dozna, 
wał kurczów żołądka i uczucia nłeznoś* 
nej duszności. Oparł się o barierę i przy, 
mknął oczy. Zdawało mu się, że nad 
statkiem zawisła cisza, za którą czai się 
łoskot i huk gromu. Lada chwila ten 
grom uderzy i spali go na popiół...

Ale sekundy ciekły jedną po drugiej 
i nic się nie działo. Zmusił się do roz* 
warcia powiek i spojrzał po pokładzie.

Za sterem stał Turek i wolno — raz 
w lewo, raz w prawo — przerzucał szpry* 
chy. Fok^f zdawał się spać w słońcu. Ma­
dej i Wróbel byli czymś zajęci u lewej 
burty. Tramp stojąc w ostatniej szalu* 
pie, zawieszonej na zewnątrz prawej 
burty porządkował rumentarz łodzi, 
podczas gdy Gwóźdź, wychylony nad 
wodą, usiłował uchwycić koniec liny, 
która wymknęła mu się z rąk.

— Dajcie=no który bosak z pokładu! 
— zawołał wreszcie po kilku bezowoc* 
nych próbach, wykręcając w tył głowę.

Żaden z chłopców nie spieszył sę, 
aby mu pomóc. Lecz Biskup, któremu 

innych okolicznościach w ogóle nie 
przyszłoby do głowy ruszyć się z miej* 
sca, teraz — aby usprawiedliwić swoją 
obecność na rafie — oderwał się od 
poręczy i spytał:

(89)
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— Gdzie ten bosak?
— Tu leży przy burcie.
Schylił się, aby go podnieść i w tej 

chwili usłyszał nad głową cichy okrzyk. 
Gwóźdź zachwiał się, stracił równowagę 
i runął w morze.

Zeznania świadków wypadku były nie, 
jasne, lecz dla Biskupskiego dość ob* 
ciążające. Tramp, który stał w szalupie 
tyłem do Gwoździa i o całą długość ło* 
dzi od niego, usłyszawszy okrzyk, odwór, 
ci się i zobaczył B:skvpa z bosakiem 
v/ ręku. Zrozumiał natychmiast, że 
Gwóźdź spadł do wody pierwszy krzy* 
knął: „Człowiek za burtę1'!, za nim zaś 
powtórzyli ten -okrzyk inni. Potem za* 
wołał do Biskupskiego:

— Koło ratunkowe! Prędko? — i sam 
wyskoczył z łodzi na pokład, aby to wy, 
konać, bo Biskup przez dobrą chwilę 
stał blady jak trup i nie ruszał się z miej* 
sca. ą wreszcie — zamiast rzucić naj* 
bliższe koło zawieszone między szalu* 
parni — pobiegł po inne, wiszące za po, 
ręczą trapu, w pobliżu kompasu.

Oba te koła, rzucone prawie jedno* 
cześnie, znalazły się o kilkadziesiąt me* 
trów od Gwoździa, bo statek szedł zna, 
czną szvbkośc:ą. Ale Tramp widział, że 
Gwóźdź płynie w ich stronę. Nie zau­
ważył natomiast, kiedy jedno z kół zato, 
nęło.

Wróbel i Madej, którzy stali na stop* 
niach lewej schodn: całą szerokość stat, 
ku dalej nadbiegli w chwili, gdy Biskup 
rzucał koło do morza i obaj zgodnie 
stwierdzili, że poszło natychmiast na 
dno. Zaraz potem, porucznik Lipiński 
zaczął wydawać rozkazy do postawienia 
statku w dryf. następnie zaś — po alar­
mie — kpt. Gwiazdowski objął sam ko­
mendę i wszyscy znaleźli się przy li­

nach, aby jak najprędzej wykonać ma­
newr.

Fokę, który rzeczywiście zdrzemnął 
się trochę, obudził okrzyk Trampa. I on 
widział, jak Biskup stoi z bosakiem w 
ręku,; właśnie na wprost tego miejsca, 
w którym poprzednio, Gwóźdź napra­
wiał blok u szlupbelki. Wydawało mu się 
poza tym. źe koło nr 15 zostało rzucone 
przez Biskupa bardzo niezręcznie, tuż 
przy burcie.

Wreszcie Turek ze swego stanowiska 
za sterem słyszał, jak Gwóźdź prosił 
Biskupa aby mu podał bosak, widział 
jak Biskup schyla się i podnosi z pokła, 
du drąg, drzewcem skierowany ku 
plecom Gwoździa. W tej chwili Gwóźdź, 
krzyknął i zniknął za burtą. Biskup zaś 
odstąpił krok w tył i przez kilka sekund 
stał jak skamieniały, zanim rzucił s;ę 
w stronę kompasu, aby zdjąć to koło 
ratunkowe, którego później nie wyło­
wiono.

Wszyscy pięciu byli przekonani, że 
Biskup tylcem bosaka zepchnął Gwoź­
dzia z falsburty, jakkolwiek żaden z nich 
nie widział tego momentu. Natomiast 
Gwóźdź, któremu bez większego trudu 
udało się dopłynąć do koła nr 17 i u* 
trzymać się przy jego pomocy na po­
wierzchni aż do czasu postawienia „Da* 
ru Pomorza" w dryf i spuszczenia sza­
lupy. którą po niego wysłano, z uporem 
powtarzał, że nikt go nie zepchnął ani 
nawet nie potrącił. Po prostu w czasie 
większego przechyłu statku stracił rów, 
nowagę i spadł. Widział, że rzucono mu 
dwa koła, ale odnalazł tylko jedno na 
falach, mimo, że rozglądał się za dru* 
g:m. mając na to dość czasu.

Kpt. Poprawa miał swój własny po­
gląd na całą tę historię, a komendant 
zdawał się go podzielać, jakkolwiek wo* 
bec niedostatecznych jego zdaniem do* 
wodów. nie uznał za właściwe wydać 
żadnych drastycznych zarządzeń.

Niemniej jednak wezwał Biskupskiego 
do siebie po zakończeniu dochodzeń gdy 
„Dar Pomorza" płynął już dalej i pa­
trząc mu prosto w oczy, bez ogródek za, 
pytał:

— Dlaczegoście to zrobili?
Biskup był blady, ale to pytanie rzu­

ciło mu fale krwi na policzki.
(Ciąg dalszy nastąpi)

L. A., Chodzież. — Radzimy zło­
żyć podanie do Ministerstwa Skar 
bu w oparciu o nrzepis arL 35 
przepisów o zobowiązaniach podat* 
kowych.

Student AH W. Wittig. — Pro- 
simy skontaktować się naszym rad­
cą prawnym bezpośrednio, Poznań, 
Kraszewskiego 7, nr tel. 39*04.

„Ratunku". — Radzimy ponaglić 
komornika sądowego i Wydział 
Kwaterunkowy.

C. Wilda. — Specyfikacja świad­
czeń dodatkowych winna być do 
wglądu lokatorów. Na poszczegól­
nych pokwitowaniach nie potrzeba 
kosztów świadczeń ubocznych wy­
mieniać.

N. N. 13. —- 1) Jako podatnik 
I płatnik podatku gruntowego pod- 
lega Pan obowiązkowi społecznego 
oszczędzania.

2) Podlega Pan obowiązkowi o- 
płat na FGM bez zniżki.

3) Okoliczność, że warsztat pracy 
i dzierżawiona ziemia znajdują się 
w różnych miejscach jest bez zna­
czenia dla ustalenia onłat na FGM.

Kruszka A. — Jeżeli dom ma 
łącznie 8 izb, nie należy płacić 
opłat na FGM

Przypominamy, że orga­
nizujemy, jak zawsze dotąd, 
cztery zasadnicze biegi:

1. młodzików, od lat 18;
2. kobiet;
3. „starszych panów"

i 4. bieg główny.
Wpisowe do biegu głów­

nego wynosi 20,— zł, do po­
zostałych zaś 10,— zł.

W następnych komunika­
tach podamy dalsze szcze­
góły o tej imprezie sporto­
wej, która ma już dziś u- 
staloną markę w całej Wiel- 
kopolsce.

A więc 16 IV br. bieg 
„Głosu Wielkopolskiego" i 
wiele, wiele innych konku­
rencji i popisów.

KLUB ODRODZENIA

RUDNICKI A,

„PAŁECZKA44
sir. 87 zj 180

PAWLE^KO P.

STEPOWE SŁONCE
sfr. 90 Wó70b zł 130

Pływackie 
Młsłrzoslwa Polski
Młodzików

w dniu 112 kwietnia br. 
odbędą się w Poznaniu na kry­
tej pływalni przy ulicy Wro- 
nieckiej, Pływackie Mistrzostwa 
Polski Młodzików. Na starcie 
zobaczymy najlepszy narybek 
pływacki, z którego wyłonią 
się przyszli mistrzowie Polski. 
Impieza ta, zakrojona na bar­
dzo dużą skalę pozwoli zorien­
tować się w szansach naszego 
szlo^ć^3 naibliższ5* PrzY*

Gospodarzem imprezy jest 
Zw. Spójnia. Finały rozpoczy­
nają się w sobotę, dnia 1 kwie. 
tnia o godzinie 18. W niedzie­
lą 2 kwietnia o godzinie 18.


